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NARÓD GRECKI OSKARZA! 


Oficerowie brytyjscyi amerykańscy kierują akcją | 


przeciw powsłańcom. - Samoloty i artyleria on- 
gielska bombardują spokojne miasta 


BELGRAD PAP. — Dzienniki jugosło|nieją podstawy do przypuszczania, że w 


wiańskie ogłaszają komunikat dowódz- 
twa naczelnego demokratycznej armii 
greckiej protestijący przeciwko inge- 
roncii władz brytyjskich į} amerykańskich 
w walk; przeciwko greckiej armii demo- 
kratycznei. 

Komunikat stwierdza, że władze bry- 
tyjskie | amerykańskie popierają w ca- 
fe) pełni greckie faszystowskie oddziały 
rządowe. Demokratyczna armia grecka 
nie może odróżniąć greckich oddziałów 
rządowych od oddziałów angielskich i 
amerykańskich, błorących udział w ope- 
racjach przeciwko armii  demokratycz= 
nej. 

Władze brytyjskie w dalszym diągu 
zaopatrują oddziały rządowe w materiał 
wojenny, wiedząc, że materiał ten jest 
użyty przeciwko armii demokratycznej. 
Artyleria j lotnictwo bez przerwy bam- 
bardują otwarte miastą 1 młasieczka. Ist- 


RATUJMY 
łódzkie domy 


Raz po raz następujące katastrofy bu- 
dowlane w Łodzi to są alarmy, które nię 
mogą i nie powinny przejść bez echa, 
które musza skłonić do szukania 1 znale 
zienia sposobów wyjścia z<oraz bardziej 
ńiepokojącej sytuacji budowlanej nasze- 
£o. miasta. 

Oto znowu po nieprzebrzmiałym.je- 
szcze zawałeniu się budynku przy ulicy 
Jaracza 88, runęła oficyna w 8-pietrowej 
kamienicy przy m. Kilińskiego 16, We 
wszystkich katastrofach budowlanych w 
Łodzi jedno jest oczywiste — domy wa- 
lity się z powodu długotrwałego pozosta- 
wania ich bez napraw, bez nieodzownych 
remontów i reperacji. Jak się okazuje, 
w piwnicach budynku przy ul, Kilińskie- 
g0' 16 od lat stała wada, która Siła, Tze- 
czy pódmywała ftndamenty i przesącza- 
iąc się kruszyłą mury. Nie uczyniono nic, 


aby złu zapobiec. Usunięcie na czas wo- 
dy byłoby dom ocaliło. 
Skądinąd wierny dobrze, że niszcze- 


jących, bez należytej opieki i konserwa* 
cji domów w Łodzi jest wiele. Przecie- 
kające dachy, mirszejące Stropy, „gniją 
ce belkowania są przejaw em nagminnyfn 
w licznych kamienicach łódzkich. Co jest 


tego przyczyna)? 
Nie trudno odpowiedzieć na ie tz 
nie. Brak finansow ych środków. Simy; 


wpływające z minimalnej wielkości czyn 
Szów; wynoszących przeciętnič kilka” 
dziesiąt złotych za mieszkanie, nię mogą 
wystarczyć na cele niezbędnych napraw 
i kosztów konserwacji. A więc domy 
pozostawia się przeważnie na łasce lo- 
Su, zaś czas 1 różne wpływy atmosSferycz- 
ne bez przeszkód czynia swe powolne, 
lecz nieuchronne dzieło. 

Ten stan rzeczy nie może jednak trwać 
na dłuższą metę, Trzeba wyjść z dotych- 
czasowej bierności. Domy muszą podie- 
gać czuinej konserwacji, a potrzebne na 
to fundusze musza się znaleźć. [Inaczej 
katastrofy mnożyć się zaczuą coraz wię- 
cej — a pomimo stałego wzrostu zalird- 
nienia Łodzi mieszkań będzie coraz mniej 
i nikt nie bedzie już pewny dachu nad 
swa: głową, 

Ani państwo — mające ogrom zadań 
i finansowych obciażeń w zwiazku z gi- 
ani Sa- 


zantycznym dziełem odbudowy. 


operacjach lotniczych biorą udział pilo- 


ci angielscy. 

Oiicerowie. amerykańscy biorą, udział 
we wszystkich konierenciach ztabu ge- 
neralnego, na których Sa opracowywa- 
ne operacje przeciwko armii demokra- 
tycznej. Major amerykański Petter Stofi 
zbadał drogę wiodącą z Grenawą do Kæ 
labaka. Po tej wizycie oddziały rządowe 
rozpoczęły w tym rejonie operacje woj- 


skowe przeciwko armii demokratycznej, 
używając ciężkiego sprzętu wojennego. 

Z wojskami rządowymi vrzybyło do 
wsi Ayofilmmo w pobliżu Grenawy 50 
żołnierzy i 3 oficerów brytyiskich, któ- 
rzy brali udział w operacjach w tej stre- 
fie. Bo Kóniskos, gdzie znajdował się ba- 
talion. wojsk rządowych. przybył kapi- 
tan brytyjski i wziął udział w walce prze 
ciwko jednostkom armii demokratycznej 
w górach Kakoremia. 


Walki trwaja bez przerwy 


LONDYN (obst. wł.) — Według donie- 
sienia korespondenta Reutera z Aten, w 


okolicach miasta Konitza toczą sie dalej 


zacięte wałki między: wojskami rządo- 
wymi a oddziałami partyzautów grec- 
kich. Rzecznik greckiego Sztabit Gereral 
nego oświadczył, iż wysłano tam nowe 


Nieustępliwość Ramadiera 


doprowadzić może do wybuchu strajku 


posiłki, tak że ogólna liczebność wojsk 
rządowych wynosi w tym rejonie 4 ty- 
siące żołnierzy. 

Jednocześnie donoSza, iż na froncie 
północno - zachodnim w okolicach Jani- 
ny wybuchły wałki o wielkim nateężenin. 
Partyzanci zgrupowali około 3 tysięcy 
żołnierzy w odległości 30 kim. od miasta, 


powszechnego we Francji 


PARYŻ (obsł. wH) — Francuskie Zgro 


madzenie Narodowe przystąpiło do deba 
ty, nad nad sprawą podw podwyżkowych żądań u- 


ga 1 WY raa: 


a.-s maae: 


rzędników państwowych. 
Jak wiadomo, związek urzędników pań 
stwowych zamierzą za pośrednictwem 


pak aA sm aa + 


Oświadczenie marszałka Tito 


BUDAPESZT PAP. — Premier Jugo- 
sławii, marszałek Tito udzielił korespon- 
dentowi radia węgierskiego wywiad 
w którym stwierdził m. in.. że stosunki 
węgiersko jugosłowiańskie osiągnęły 
już taki stopień rozwoju, który pozwala 
na nawi iązanię bliższych więzów współ- 
pracy. Oba kraje posiadaja, wspólne dą- 
żenia do prowadzenia polityki pokojo- 
wej. Oba narody dążą do ustanowienia 
prawdziwej demokracij ludowej. 

-„My, Jugosłowianie z zadowoleniem 


widzimy, że Węgry osiągnęły znaczny 
postęp w pracy nad odbudową, i że na- 
ród węgierski pragnie uwolnić się ed in- 
terwencji zagranicy” — oświadczył mar 
szałek Tito. 

Przyjaźń jugosłowiańsko - węgierska 
bedzie gwarancją pokoju w dolinie Du- 
naja. Przesyłam pozdrowienia narodowi 
wńśgierskiemu j życzę, aby wysiłki w 
kierunku odbudowy były w dalszym cią 
gu iuwieńczone powodzeniem”. 


Pogrzeb gen. Żeligowskiego 


WARSZAWA PAP. — Dnia 17 lipca 
br. zostaną przewiezione do kraiu samo- 
lotem z Londynu zwłoki gen. broni $. p. 
Luciana Żeligowskiego. 

Msza żałobna i pogrzeb odbędąssie na 
cmentarzu woiskowym na Powazkach 
18 lipca br. o zodzinie 11-ej 


WARSZAWA PAP. 


— W 


związku ze 


morząd, uginający ‘się pod brzemieniem 
licznych kosztownych inwestycii, w 
chwili obecnej nie. moga. w tej dziedzinie 
przyjść z wydatniejszą pomocą. Samo 
społeczeństwo, korzystające z pomiesz- 
czeń, powinno zatroszczyć Się 1 -dostar- 
czyć odpowiednich funduszów na palące 
cele konserwacii i remontów coraz wię- 
cej niszczejących domów w Łodzi. 


Istnieją dwie naiprostszę drogi wyj- 


ścia. Albo przeprowadzi sie udpowied- 
nią do najistotnieiszych potrzeb konser- 
wacji domów oraz proporcjonalna do 


"ati 
Zeligow- 


Re- 
na 


śmitercią wer. broni Luciana 
skiego, attache wojskowy i iofniczy 
publik; Czechosłowackiej płk. Novak 
desłał: pismo treści następującej: 
„Mam zaszczyt złożyć Ministerstwu 
Obrony Narodowej Rzeczypospolitej Pal 
skiej, w imieniu armii czechosłowackiej 
wyrazy współczucia z powodu śmierci 
gen. broni. é. p. Luciana Żeligowskies: 


możliwości finansowych każdego lokato- 
fa podwyżkę: czynszów komornianych 


albo też — j raczej wypowiadalihyśmy 
stę w obecnej sytucii za tym grugi m 
rozwiązańiem, należy wprowadzić jed 


noràzowà daninę mieszkaniową, również 
rozłożoną broporcjonalnie do dochodów 
i do wielkości mieszkanią każdego loka- 
tora. 


Czas, aby w tych sprawach zabrały 
głos zainteresowane władze : aby roz- 
począć: konkretną akcie ratowania nisz- 


czejących łódzkich dómów. 


masz 


W dnin 22 maja br. wzięto do niewoli 
kapitana į 2 żołnierzy brytyjskich, znaj 
dującychi się wraz z żołnierzami grecki- 
mi w samochodzie woiskowym. Jeden 
Anglik i jeden Grek zostali zabici. Samo- 
chód należał do jednostek, które przepro- 
wadzały operację wojskowe przeciwko 
armii demokratycznej, 

W dniu 10 czerwca br. przybył samo* 
lotęm do Larissy attache woiskowy am- 
basady brytyjskiej, celem udzielenia do- 
wódcy Y-ej dywizji generałowi Katrillo 
pomocy w operacjach wojskowych prze- 
ciwko armi; demokratycznej. 

I2 czerwca 1947 r. oficer brytyjski i 
oficer amerykański wzięli udzial razem 
z oficerami arinij rządowej w operacjach 
w strefie Larissa, 

13 czerwca pojawiło się lotnictwo bry 
tyjskie i amerykańskie w pobliżu Agra- 
fa. 14 czerwca 1947 r. 2 oficerów btytyi- 
skich i 1 amerykański przybyli dę Had, 
gdzie. odbyli naradę z dowódcą oddzia- 
łów rządowych. 


Jak z tego wynika — stwierdza komu- 
nikat — ingerencja angielska į; amerykań 
ską w wojnie domowej po stronie od- 


działów faszystowskich przeciwko armii 
demokratycznej -` 


'ega wątpliwości. 
| z M O y 


RAMADIER 


swych przedstawicieli w zgromadzenia 
wnieść do ustawy poprawki, uwzględnia 
jace jego żądania, grożąc w razie nie- 
przyjęcia tych poprawek strajkiem. 

Rząd francuski na środowym posiedze- 
niu postanowił zdecydowanie przeciw- 
stawić się Przyjęciu przez zgromadzenie 
tych poprawek i upoważnił premiera 
Ramadier do zażądania w tym wypadku 
votum zaufania, 

PARYŻ PAP, — Związek marynarzy 
francuskich ogłosił w środę 24-godzinny 
strajk na znak protestu przeciwko po- 
wolnemu załatwianiu przez rząd sprawy 
wprowadzenia w życie ustawy o ubez: 


pieczeniu społecznym marynarzy. 
LEA E E E a A NWA OOM LALAH ALLAL | L ar T U t a O TE T E TE E E E S 


Rząd Czechosłowacji 


o umowie z ZSRR 


PRAGA PAP. Na ostatnim posiedzeniu rze 
du czechosłowockiego premier Gottwald, mi 
nister spraw zagranicznych Masaryk i minis 
ter sprawiedliwości Drtina złożyli obszerne 
sprawozdanie z wyników rokowań, przepro 
wadzonych w Moskwie. Rząd czechosłowacki 
po krótkiej debacie jednogłośnie zaakcepie 
wał wszystkie sprawozdania I upoważnił pre 
miera Gottwalda do wysłania rządowi ra 
dzieckiemu i jego premierowi — generalis- 
simusowi Stalinowi podziękowania za. rozum 
ne i szlachetne decyzje, które zapoczątkowu- 
ją nowy okres w stosunkach gospodarczych 
i handlowych Republiki Czechosłowackiej 
ZSRR. 


Podział floty japońskiej 
LONDYN: PAP. — Jak donosi agencja 
Reutera, w czwartek w drodze losowa- 


nia podzielonych zostanie miedzy czte 


ry mocarstwa — Wielką Brytanię, Sta 
ny Zjednoczone, Chiny i Związek Ra- 
iziecki — dalszych 12 japońskich kontr 


torpedowców i 25 statków ochronnych 
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to posiądzie Ruhrę? 


Węgiel niemiecki kością niezgody między W. Brytanią, Francją i U.S.A. 


PARYŻ PAP. — Omawiając wyniki obrad. 
tonferencji paryskiej dziennik „Franc Tirew” 
podkreśla, że mogą one wywojać nięporozu- 
mienie pomiędzy wielkimi mocarstwami w 
sprawie p Ruhry. „Nię jest już lajem: 
niga — pisze „Franc Tiróur'" — że kąpiłdł g- 
imetykański babie rany przez rząd Bt. Zjedno- 
czonych dąży do opanowania okręgi przomy- 
sławego Żaglębia Ruhry I wy ciągniecia z nie 
go największych możliwie dochódńw, tie- ró- 
wanięż W. „Brytania pragnętuby sobie zapew» 
nić kontrolę Zagłębia Ruhry i "ekspieatację 
tego obsżarn, znajdującego się w brytyjskiej 
strefie okupacyjne]. Że swej strony Francja 
dąży do zapewnienią sobie dostiw węgle z 
Zagłębia Rókry, 
wać swój przemysł stalawy w. eparcin 0 sii- 
rowce Alzacji i Lotaryngii | /ałeresv trzech 
wiełkich mocórstw sq: więc, jożeli chodzi o 
Zaglębie: Ruhry, calkiem sprzeczne” = koń: 
czy „Frang Tireur". 

. 


MOSKWĄ PAP, -= Kofespondent agencji 
TASS „omawiając zakończenie obrad konfer 
rencji paryskiej stwierdzą, że *rgunizctorzy 
lej usiłowali dowieść, że hie miała ona cha: 
rókleru- politycznego, «a jedynie gospodar 
czy. Ministrowie Bidault i Bevin, przemawiar 
jąc w ostatnim dniu obrad, MEEA wie pońkie- 
ślali rzekomy charakter gospodarczy konfe- 
rencji 

Konferencja zakończyła się, sle uczestnicy 
nie zostali poiniormowani ani o rozmiarze, 
ani o szczegółach „pomocy amerykańskiej". 


żeby pdbudować i rozbudo- | 


Nie rostrzygniętło Żadnego zagadnienia Gos- 
podaęrezego, a zatwierdzono jedynie pian 6- 
ganizacji przedstawiony przez Anglię i Fran: 
cję, 2 
Qrganizatórzy konferencji mówili wiele "9 
zjednoczeniu Eutopy, jednakże udało im. się 
raczej doprowadzić do podziału Europy- 

W konferencji paryskiej wzięły udział po- 
za państwami sojoszniczymi również byle poń 


-stwa nieprzyfacielskie, jak Austrla i Włochy. 


Poza tym Portugalia: i Irlandia, które w 020: 
sie wojny dopomoyły Niemcom oraz takie 
kraje jak Turcja i Grecja, kfóre znajdują się 
jiz pod kontrolą ńarmiconą przez St. Zjeńdna- 
czone. 

Nie 4lega. wąlpliwości, że zę rdziwymi OT- 
ganizatoramł konierencji były koła rządowe 
Stanów Zjednoczonych. Zadanie ministra Bes 


vina polegało na przygotowaniu błóku nüj- 
większej liczby krajów europejskich, golo 
wych do przyjęcia wszelkich warunków mo- 
RYC przez Stany Zjednoezone, analogi- 
cznie do Grecji i Turcji. 

Pewne koła amerykańskie nie 
czyntenia z pewnymi krajami europejskimi, 
lecz wolą utworzyć w Europie blak, na któ- 
ry łalwiej byłoby wywieroć wpływ, żeby Par 
dy tych krajów myśjsty jak najmniej a swej 
suwerenności ROJIŁYFZNAI i. niezależności Qos- 
podarczej. 

Wydaje stę — pisze korespondonł 
TASS -= że: minister Bovin: ga sworznie bin» 
hu państw zachodrich powolnych rozkazom 
Anglil i SŁ. Zjednoczonych — ma radzieję o- 
trzy w nagrodesnowe kredyty merv kafi 
skie dilo e 0 sweog rządu. 


chcą mieć do 


agencji 


Rozkaz Ministerstwa Bezpieczeństwa 


WARSZAWA PAP Ministerstwo "ezpieczeń 
stwa ogłasza nostępu|ajcy rozkaz ministra 
bezpieczeństwa publicznego z dnia 11 lipca 
1947 r 

Na posiedzeniu w dnfa 1 lipca 1947 r, Sejm 
Ustawodawczy uchwalił następująca rezolu+ 
cję: ; 

„Sejm wyraża uznanie funkcjonariuszom 
Milicji Obywatelskiej, Korpusu Bezpieczeńsi- 
wg Wewnętrznego i Urzędom Bezpieczeństwa 


Proniemiegki Wywiad kardynała Hlonda dotąd nie zdemeptowany 


Głośna już jest sprawa wywiadu z Kard. 
silondem, opublikowanego w tygodnnt wios- 
kim „Pempo” przez p. Sorientino, Wywidd ten, 
biorący w obronę Niemców, żożteł "uznany 
przez prawicowy, klerykalny tygodnik włoski 
jako. „wychwyłąnie Niemców, — „Głos hymy’ 
na ten temąśt pisze: E 

„deżeji jest to nieprawda, Jeże wywład 
został siingowany,. Jub zasadniczo znieksztoł: 
cony, to oczekujemy sptosłowania. Ale ponies 
wąź wywiad ogłoszony był przeszła. miesiąc 
temu, pomena lakt-ten | nie mógł pozostać 
nieznany ks. kardynałowi Hłońdawi i jego 
o 'aGowniktom, ponieważ dotychczas nie 
ukazał się najmniejszy ślad sprostowania, prze 
to uważamy zu nasze prawo i obowiazek ad: 


duć tę eprawe pod rozwagę polskiej opinii pu- 
blicznej. 

W. odpowiedzi na pytania dziennikarza 
włoskiego, jaki Jest nasz stosunek no Njem- 
tów, kardynał Hiónd miał oświadczyć toriu- 
jemy w dosłownym tłumaczeniu: 

„Niemcy wuja teung skazę -= wojnę i 


chęć udobywania świała, alë -boza tym, — 
i zaczęło się — dodaje od siebię dziennikarz 
włoski — wychwałanie narodu niemieckie- 

go — pracowiły, dzielny, wykształcony itd. 
Była ta długa pochwałą — pisze dalej „Tem 
po” — która wykazuje jak no chrześcijań: 
sku kardynał Hlond wybaczył S8-manom, 
którzy go uresztawali 1 torturowali”, 


Jeżeli prawdą jest to, co pisze tygodnik 


Żaden z nich nie spodziewał się fas 
kiego spotkania. ludność witała Angli- 
ków z entnzjiazmem., Ogromny autolis 
był wymalowany. na kolor plasku pusty- 
ni i właśnie dlatego, łatwó było sie. do- 
myśteć, iż jest to brytyjska wojskowa 
maszyna. Gdy zajechałi przed hotel i Za- 

częli wyładowywać $ię z. autobusu, mor 
mentalnie zebrał się wielki tłum... *Bar- 
dziej energiczni dopomagali lotnikom 
przy wyładowaniu rzeczy. recy krzy- 
ezeli coś niezrozumiałego, ale widocznie 
bardzo serdecznego. Ktoś wyrwał z fak 
Quellowi jego niepokaźną walizke, Ktoś 
myy usiłował tzficić mu Się na szyje. w 
ogólnym. zamieszayii nderzając go noe: 
no w głowę. Tak! powitanie "yilo nie-ls 
złe! Wszyscy lotnicy na własne uszy u= 


słyszeli, jak rozentuzjazmowa ny tłum 
krzyczał: „ługlizi, Inglizi’ aernfianos!* 
Le tików ogarnał również. jakiś tiegą- 


mowity nastrój entuzjazmu. Wszyscy się 


gadzałi z tym, że Grecy — to „morow. y 
naród”, 


włoski, ło czy daleko od tych pochwał narodu 
niemieckiego, wygłoszonych przez kardynała 
Hlonda, do stanowiska najgórszych szowini- 
słów i reakcjonistów niemieckich? 

„Głos Ludu zapytije” dałej, -czy” kardynał 
Hiond ma prawo wybaczać Niemcom krzyw- 
dę pomordowanych „i zamęączonych polskich 
kapłanów katolickich wybaczać śmierć i łzy 
milionów swoich współziomków, wybaczyć 


Oświęcim, Majdangk. i sętki miejsc kaźni na 
tò 


polskiej ziemi, w rych ginęły miliony Po- 
uai 
ardynał Hlond jest tym- spośród polskich 

dostojników kościelnych, kłóry odznacza się 
szczególnie akcentowaną niechęcią do naszych 
reform społecznych I politycznych, 

Czyżby ła niechęć tak dalece zaślepiłe kaj- 
dynała Hlonda, by uczynić dlań możliwym za: 
jęcie proniemieckiego, a więc w -prakłyce — 
antypolskiego stanowiska, by uczynić możli- 
wym afakowanie naszej polskiej racji stonu? 

Wywiad kardynała Hlonda — flo zjawisko 
wysoce niępokojące, Niepokoiąte, gdyż rów- 
nocześnie z tym wywiadem prasa zbliżona do 
ka, prymasa zajmuje stanowiska, wypowiada- 
jące się za podporządkowaniem Polski dyktan- 
du pro-niemieckich wielkich banków amery- 
kańskich, godzące bezpośrednio w niepadleg- 
łaść Rzeczypospolitej. Niepokojące, gdyż wska 
zuje ono, że pod naciskiem określonych ośród- 
ków zagranicznych, pewne jednostki spośród 
naszej hierarchii kościelnej galowe są pójść 
na proniemieckie koncepcje polityczne". 


Ukaznjac słę na micach, lotnicy nie 
Mogli pozbyć sie thomi kióry szedł za 
mimi krók w krok: Uśmiechano się do 
nich, klepano po ramionach i dużo mó- 
wiono po grecki, 

W pierwszym dniu pobytu w Atensch 
nagle ogłoszono alarm lotniczy. Nie zira- 
cajsc uwagi na wycie syren Quell j Hac- 
ky spokojnie szti tlicą, Oreccy WA 
ci nadaremnie usiłówali skierować ich 
do najbliższego schronu. Anglicy kate- 
zgorycznie odmówili. Grecy nie mogli 
zrozumieć dlaczego ci anzielscy lotnicy 
znajduja Się na ulicach podczas nal rot 
włoskich samolotów. Jednak Włosi nie 
ukazali się nad miastem. Tłum nizypi- 
sał to iednomyślnie obecności Anglików. 
Jakiś porzednie ubrany Grek nowiedział 
Quellowi: 

— Teraz ta hołota już wiecej tu nie 
przyłeci! Możemy być spokojii. Jesteś- 
cie morowi chłopcy, Dobrze, że do nas 
nareszcie zawitaliście. Oni inż inia» wię- 
cej nie przylecą! 


za pełną trudności i niebezpieczeństw pracę 

i walkę z elementami przestępczymi, zarówno 

kryminalnymi, iok 1 poalttyczno-iqszysiowski» 
mi” 

W: związku z powyższym wyrażam podzię 
kowanie wszystkim funkcjonariuszom bezpie 
czeństwa publicznego, MO 1 KBW za to pra 
cę i rozkazuję: 

1) wzmocnić pracę wychowawczą Wr kis- 
runku bezgranicznej wierności i gąrliwości 
do poświęceń dla sprawy demokracjł ludo- 
wej i ojczyzny. 

2) Prowadzić w dalszym ciqgu kezwzględ 
ną walką z wrogami demokracji, 

3) Uirzymać wojskowa dyscypline we 
wszystkich organach bezpieczeństwa publicz 
nego, 

4) Systematycznie podnosić wykształcenie 
łachowe 1 wojskowa. 

Rozkaz niniejszy podać do Wiadomości 
wszystkich funkcjonariuszy służby bezpie- 
czeństwa, MO i KBW, 
WOKDWAWWYOYWAMAONOMADKO POWANIA 


22 lipca na Lubelszczyźnie 


LUBLIN PAP. — Główne uroczystości 
w dniu świ tą Odrodzenia. Polski, 22 lip- 
ca, odbędą się ria terenie woń. łnbelskie- 
go w Chełmnie — pierwszej siedzibie 


PKWN. w--Zarnościu oraz w Lublinie — 
pierwszej Stolicy nowej Polski. W uro- 
czysłościach lubelskich wezma udział de 
legacio wszystkich poety. wojewódz 
wa, 
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nanie przebudowy budynku Nr. 
mowych, 
przy ul. Składowej 41-43 dò dnia 21 


yie czorem rzęsiście oświotiony ka- 
baret by} przepełniony. Przeważali an- 
gie kd: y lotnicy. Do wystepów astystyc2= 
nych na sali w ogóle nie doszło, gdyż An: 
zlicy zachowywali się dość dwi tzpacznie 
wobec artystek. Były to przeważnie mio- 
de Węgierki i Greczynki. Nie były zbvt|” 
ztażone podobnym zachowaniem się qd- 
wrofnie, same dość natarczywie przéśia- 
dowały NOSZE przeważnie wojsko- 


"OGŁOSZENIE PRZETARGU 


2 WOJSKOWE ZAKŁADY MOTORYZACYJNE W ŁODZI 


OGŁASZAJĄ PRZETARG NIEOGRANICZONY i 
na wykonanie „gó zwać budynku Nr 10 2.W.Z,.M. w Łodzi przy ul, Składowej 41» 
ślepe kosztorysy można otrzymać w Biurze Technicznym, pokój Nr. 12. 
Oferty w załakowanych, nieprzejrzystych kopertach z napisem „Ofertą na wyko: 
10 2.W.2.M. 
składać należy do skrzynki oferłowej umieszczonej 
lipca 1947 r, do godz. 


W tym samym dniu nastąpi o godz 12-e| otwarcie ofert, Do oferty należy dołączyć: 

1. Kwit Narodowego Banku Polskiego, konto 
z E AOp „Wadium do oferty na wykonanie przebudowy budynku Nr. 10 w 2. 
ZM — Łódź”, Wysokość wadium 1 proc. oferowanej kwoty. 

AK urzędowy dowodu rejestracyjnego na prawo wykonania zawodu, Szefo* 

stwo 2.W,Z.M. zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu bez podania po- 

wodówj wyboru oferenta bsz względu na wysokość oferowanej kwoty. 


D a ———— 


| Wea marginesie 


Paryskie pudło 


Mlaister Bovin rozwinął w 
ostałeich tygodniach miezwył- 
le enegiczną działalność, Aż 
podziw brał — skąd u czło- 
więka, wywodzącego pię z ro- 
du flegmatycznych skądinąd 
Englików — tyle naraz wigo- 
ru się wzielo. 

Tajng sprężyną niezwykłej 
iughltwości pana Bevina, rozwiniętej w związ 
ku z konierencja w Paryżu były jednak 
sprawy calkiem prozaiczne. Ostatnia zima da 
ło się ciężko we znaki gospodarce angiels- 
kiej. A wydobycie węgla i teraz nie wzrosło, 
Syliacja aprowlżacyjna jest nadal ' trudna. 
Trzeba wysupłać osłalnie dolary z pożyczki 
amerykańskief. 

Nie Innego tylko widmo kryzysu i Ban- 
kzucłwo zmusiło pana Bevinu do rozwinięcia 
tak gorączkowej aktywności w związku z tak 
zwanym „płanem” Marshalla. 

Sądził, że za gorliwość swoją upoluje u 
Amerykanów choćby ze dwa miliardy dola- 
rów, aby móc czas jakiś jeszcze przebiedo. 
wać, . 

Diatego taka szybkość w zwoływania 
koniezencji, dlatego takie tempo w jej obra- 
dach, 


A tu ledwie konferencja w Poryżu się skoń 
czyła — takie rozczarowanie. 


Prezydent Trumon ogłosił, że w tym roku 
już nie zwoła Kongresu I nłe będzie rozpa- 
trywać bevinowskich podoń o pożyczkę. 


Przypomina się dykteryjka dość zabawna, 
o tej pannie, co koniecznie się chciała wy- 
dać zamąż. Panna ta dała nawet coś zalicz 
kowo swemu wybranemu, aby przyspieszyć 
wesele, tylko — jok głosi owa dykteryjka — 
filat ów później uciekł gdzie pieprz rośnie, 
panna zaś osiadła na koszu, 

W każdym rgzie, jak stwierdzu rzecznik 
Prasowy Bevina — Ever, „ciężar obrad parys 
kich został przerzucony na stworzenie wzaje 
manej pomocy przez kraje Europy zachodniej”. 
— Niby — biedny biednego ma wspierać. 

„Sytuacja Bevina — stwlerdza nieco zo- 
troskany o karierę swego mocodawcy -pan 
Ever — jako głównego orędownika planu 


Marshalla — stała się conajmniej kłopotli- 
wa” 


Tak bi — Sytuacja pana Bevina jast co 


najmniej kłopofliwa. Z paryskich łowów za 
dolarem — wyszło narazie pudło. - E.U, 


* 


w Łodzi”, bez dopisków i znaków fir- 
w portierni 2,W.Z.M. 
11-ej. 
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ramie wielkiego dekoltu, krzyknęła: „Ten 
sam kolor! W sam raz dla niego! Niechże 
idzie czerwone do czerwonego!” 

Było to naprawdę coś niesamowitego. 
Fw ilami orgia przypominała fragment 

z jakiegoś zwariowanego filmu. Nastepny 
dzień i noe były znów tak Samo fanta- 
styczne i niesamowite. 

Warunki atmosferyczne qiedopisywa- 


wych. Ną „Sali panował zgiełk mie do o-jły, Eskadra wcjaż odpoczywałą. Jednak 
pisania. Jajbardziej krzyczała, ciatle|peynego dnia nastąpił -pierwszy lot. 
śmiejąc się do Anglików, jakaś mtodāļHĦacky wraz z Hearsy i Stuartem wyje 


OGreczynka. Miała wielka blizn» na twa- 
rzy dość niedhale zapudrowana. 

—, Inglizi. lnglizi! — wykrzykiwałą 
bez przerwy: 


Wyłlała nagle kufel piwa na Dodłoze. 


„Aby lepiej poszło!" — wykrzykneła ze 
VATT 


śmiechem. Miała podarta na plecach suz 
knię, Sukienka była modna i droga. Skó- 
ra dziewczyny byłą prawie brązowa, a 
zęby przypominały białe płatki śniegu. 
Któryś z Anglików krzyknałz 

j Patrzcie. chłopcy, ta mała ma bhie- 
liznę w kratki! 

— Nie!.. — odpowiedziała niespodzie- 
wanie po angielsku. 

Rezolntna Greczynką prawie” zupełnie 
zawładneła Hacky. Rozczochrała jego 
ride włosy, krzycząc: „Patrzcie, co za 
włosy! zupelnie czerwone!“ Nachyliła 


jego głowę ku sobie i wskazuiac na braz |leko,  - 


swojej skórv. delikatnie połyskującej w 


LM+>m-o>„>ooennaan 


chali do Laryssy, aby obejrzeć tamtejsze 
lotnisko.. Mogli ieh w każdej chwili tam 
przerzucić, No cóż, czy nie wszystko 
Jedno, byle tylko było ciepla i była kino? 
Quell spojrzał przed siebie i nagle zro- 
miat, że jest mu bardzo zimno, 

Pieć samolotów zataczało szeroki tuk 


nad zachódnio-północnę dzieinica Aten. 
Wysokość była dość znaczna, sięgała 


14,000 stóp. 


— Cholernie marzne! Czy jeszcze be 
dziemy zwiększali wysokość? — dotarło 
do świadomości Quella. pytanie Tapa, 
które usłyszał przez stuchawki nałożone 
na uszy. 


— Wyżej już nię pójdziemy — odpo- 
wiedział Quell) do mikrofonu. — 1 nie roz- 
mawiaj. Włosi powinni być już nieda- 


(D, d. r. 
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Kronika Kalisza 


Czwartek 17 lipca 1947 r, 
Dziś: Aleksego w. 
Te elony ` 
Komenda Milicji Obywatelskiej — 0-69 
Miejskie Pogotowie Ratunkowe i Straż 
Pożarna" — 21-77 
Dworzec kolejowy Informacja — 10-51 
Informacja Pocztowa — 12-11 
— (| — 
Dyżury aptek 
Nocy dzisiejszej dyżuruje apteka mgr. 
Ptasińskiegon, Kananicką 6, tel. 14-87. 
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Teatr Miejski 

Operetka Kalmana „Hrabina Mari- 
ca": Początek o godz. 20,15. Bilety do 
nabycia w kasie teatry od godz, il-ej i 
od l6-ej. 
Kina 
Kino „Bałtyk* — „Serenada w dolinie 
słotfiea*, Pocz. 16; 18 | 20. 

Kino „Stylowy" „Maria Luiza”. 
Początek seansu 17, 19, 21-sza, 

Kino „Wolność „Maria Luiza”. 
Początek seansów 16.80, 18.80 į 20.30, 
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GŁOS KALISKI 


Wspólnie budujemy gmach przy 


Rozmowa z |--szym sekretarzem Mieisk'ego Komitetu PPR w Kat'szu, tow. 


Umiejątność wyczuwania polwzeb środowl- | czynniki, 


które umożliwiły Imu Sekretarzo- 


ska, troska o wzbogacenie form pracy wśródłwi Miejskiego Komitetu Polskiej Partii Robot- 


towarzyszy paszej Partii, duże zdólawści orqa- 
nizacyjne i entuzjastyczny rozmach oto 


niczej w Kaliszu, tow. Gorgolowi, w krótkim 
czasie uruchomić „Głos Kaliski”, 
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Z miasta f z województwa 


OBCHÓD GRUNWALDZKIEJ 
ROCZNICY 
W 577-mą rocznicę zwycięstwa pod 
Grunwaldem, odbyła się we wtorek 15 
lipca uroczysta manifestacja na cmena 
rzy Radzieckim przy ul. Częstochow- 
skiej, W manifestacji wzięli udział deie- 
gasi Partii Polit. organizacje miodzio- 
zowie i spoleczne, skłądając wieńce u 
pomnika Armii Czerwonej. 

Urączysłość zainaugurował z ramie- 
nia zarządu Tow: Przyjaźni Polsko-Ra- 
dzieckiej — członek Zarządu — wicepre 
zydent mgr. Edw. Stanczykiewicz. 

Dalsze przemówienia wygłosili: w i- 
mieniu Tow. Przyjaźni Polsko-Radziec- 
kiej — pb. Malinowski, w imieniu Armii 
Radzieckiej — major Pierewiedienoew, 
w imieniu Wojska Polskiego — major 
Czelny, w imieniu «weteranów Polskich 
dodatkowo wypowiedział szereg uwag 
ob. Najmrowski. Po złożeniu wieńców 
delegacje wzniosły okrzyki na część Ge 
neralissynusa Stalina i Prezydenta: Bie- 
ruta. Na zakończenie manifestacji ud- 
śpiewano Rotę. 


'* ŚMIERTELNY WYPADEK 

t PRZY UL. CIASNEJ 

We wtorek 15-go lipca ok. godz. 20 
Czesława Krzanowska, 1. 18. z Tykadlo 
wa gm. Kalisz przebywająca u swej zna 
jomej Marii Pietrzak, zam. przy ul. Gia- 
snej 21 — przechodząc przez korytarz 
mieszkania nagle zasłabła. Wezwane Po 
gotowie Ratunkowe, nie cheiało dziew- 
czyny zabrać, uważając ją już za zma- 
rlą, W godzinę później, około godz, 21 
min. 30 nadeszła milicja i stwierdzywszy 
że dziewczyna jeszcze słabo oddycha, 
poleciła Pogotowiuszabrać ją do szpita- 
ja, gdzie jednak nieszczęśliwa zmarła. 
Prawdopodobnie śmierć nastąpiła spo- 
wodu udaru serca. Lekarz miejski pro- 
wadzi w tym cely dochodzenie. 
AUTO NAJECHAŁO NA 

ROWERZYSTE 

W środę 16-go lipca przed południem 
na placu św. Józefa auto osobowe naje- 
chalo na rowerzystę. 

Zostal on wydobyty z pod auta i od- 
wieziony do szpitala, gdzie nałożono mu 
opatrunek. Ń 
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szpital im. Przemysława II-go 


wzorowym ośrodkiem lecznictwa w powiecie 


W szpitału im. 
dzono przed kilku dniami podwójną uroczy” 
słość. W obecności przedstawicieli Zarządu I 
Rady Międzykomunalnego Związku Szpitalne- 
go w osobach ob. mec, Szala, wicestarosty 
Krasińskiego, ob. Ciszewskiego, d-ra Kiblera, 
przy udziale pracowników szpilalnych dyrek- 
tor szpitala — Dr. Stanisław Radwan doko- 
nał odsłonięcia zawieszonego w Sali pocze- 
kainej szpitala — portretu ostatniego przed 
wybuchem wojny” Naczelnego Lekarzą Szpila- 
la, d-ra Karola Niepokojczyckiego, zamordo- 
wanego przez barbarzyńców hitlerowskich w 
grudniu 1939 m. b 

Dr. Radwan i męc. Szal w treściwych prze- 
mówieniach oddali hołd pamięci dr-a Niepo- 
kojczyckiego, — szłachetnego i dobrego czło- 
wieka, doświadczonego lekarza, ofiarnego i 
sumiennego pracownika szpitalnego. Obecni 
uczcili pamięć zamordowanego przez powsta- 
nie chwilę milczenią, 

W tym samym dniu odbyłą się w szpitalu 
uroczystość wręczenia dyplomów uznania pra- 
cownikom, kłórzy przepracowali w szpitalu 
bez przerwy co najmniej 25 lat. „Jubiłatów” 
była 0-ciu, a mianowicie: Dr. Bronislaw Ko- 
szutski, Józef Sobociński, Apolonia Aqdrze- 
jak, Mieczysław Zawidzki, Katarzyna Baranow- 
ska, Maria Składanowska, Jannina Skoraszew- 
ska, Helena Urbaniak i Franciszek Karpiński. 

Do jubilatów przemówił w imieniu iędzy- 
komunalnego Związku Szpitalnego mec. Szal, 
wręczając im  oźdobnie wykonane dyplomy 
uznania. > 

Po wspólnej fotografii na tle gmąchu szpi- 
talnego odbyło się w sali szpitalnej skromne 
przyjęcie, w czasie którego w serdecznym na- 
slroju wygłoszono szereg przemówień, Między 
innymi dr. Koszutski w przemówieniu swym 
podkreślił ogromny postęp, dali ==szedł w 
stanie szpitala i w poziomie lecznictwa od 
czasu, kiedy zaczął pracować w tym szpitalu 
— tj. od 1912-go roku. W i9l2-tym roku w 
szpitalu kaliskim istniały właściwie tylko od- 
dziąły — wewnętrzny, chirurgiczny zakaźny. 
Wa oddziale chirurgicznym dokofywano tyl- 
ko mniejszych zabiegów. Była tylko jedna 
sald operacyjna, dla czystych i ropnych ope- 


racji. Oddział zakaźny mieścił się w podwó- 
rzu szpitala, w drewnianym baraku, przy 


czym poszczególne choroby zakaźne 
ty dostatecznie izolowane od siebie. 

Pracownicy szpiłalni pracowali w hardzo 
ciężkich warunkach, Przeważnie pracowała 
jadna zmianą, tylko na noc pozostawała dy- 
żurna siostra i posługaczka. Dopiero po 1-szej 
wojnie światowej 'sźpital kaliski zaczął się 
unowócześniąć. 

Obecnie, po 35 latach, stan szpitalnictwa 
w Kaliszu uległ radykalnej poprawie. Szpital 
znajduje się obecnie w nowym, pięknym gma 
chu, specjalnie na ten cel wybudowanym, cò 
jest zasługą obecnego dyr. szpitala dr-a Sta- 
nisława Radwana. W szpitalu są reprezentn- 
wane prawie wszystkie ważniejsze specjalnoś- 
ci, a mianowicie oddziały: wewnętrzny, chi- 
rurgfczny, ginekologiczno-położniczy, skórno- 
weneryczny, oczny, uszno-nosowo-gardlany, 
gruźliczy, zakaźny i dziecięcy, 

Każdy z tych oddziałów  ppsiada gabinet 
rentgenowski, aparat kardiograficzny, gabinet 


nie by- 


lig 


Przemysława 2-ga obcho- | 


fizykalnego leczenia, (lampy kwarcowe, dia- 
termia, sollux, elektryzację it.p.), wzorowo 
postawioną pracownię analityczną i własna 
aptekę. 

Przy szpitalu prowadzona jest przychodnia 
z A w | 


ogrodem spacerowym | 


dla chorych, Szpital otoczony jest pigknym 
owocowym. Załogą 
szpitala pracuje obecnie w bez porównania 
lepszych warunkach niż dawniej, : 


Z życia partii 


Z ŻYCIA PARTII 

We wtorek dn. 15-g0 lipca obradował 
w Miejskim Komitecie PPR wspólny ak 
tyw bratnich partyj PPR i PPS. Miły na 
strój i nacechowane troską o zgodę abu 
słronne wywody mówców stworzył” Har 
monijną atmosferę obrad, co zgrotiadze 
n należycie ocenili, Omówione znstały 
najżywotniejsze,sprawy partyjne j gos- 
podarcze kraju. 

Relerały wygłosili: Słarosta Jazwiń 
ski, wicestarosta Karasiński, Sekretarz 
PPS Chruszczewski, sekretarz okręgowy 
PPR Marciniak, inżynier Ragu, Hetmań 
ska, Ordoczyński i Malinowski 
„ Ponieważ większość zgromadzonych 
przybyła z poza mista — wydane dla 
zgromadzonych wspólny obiad o godz. 
l5-ej, 

Następne zebranie 


Przemysł betoniarski w Polsce 


PPS odbędzie się za 
PPS. 

Inicjatywie tej należy przyklasnąć. 
Zgoda klasy robotniczej to najlepsza 
broń przeciw reakcji, i 


miesiąc w lokalu 


We wtorek 15-go odbyfo się otwarte 
zebranie komórki PPR zorganizowanej 
i działającej przy Garnizonowym Szpiła 
lu Wojskowym w Kaliszu. Zaproszony 
w charakterze prelegenła na zebranie 
tow. J. T. Musiał omówił ze strony ide- 
owej i organizacyjnej prace PPR oraz 
podkreślił ciągły i postępowy wysiłek 
PPR w tworzeńiy nowej rzeczyw 'stości 
społesznej, gospodarczej*i politycznej. 
Jak wynika z przebiegu zebrania ! po- 
stawy członków — pracą w komórce 


akływów PPR i! dzielnie posuwa się nąprzód. 
POCHP ONEN EEA RAE RE AAAA REA AE EEEE EE EEEE PDA FF PTA 


W chwili obecnej czynnych jest w|tywnym urządzeniu. Betoniarnie te za- 
Polsce około 30 betoniarni typu przemy» | trudniają około 5.000 pracowników. 


sławego, nastawionych na produkcję o- 
gólnopaństwowa, około 200 hetoniarni 
typu średniego i okoła 1.000 betaniarni 
wiejskich małomiasteczkawych o prymi 


Prezydium Miejskiej Rady Narodo- 
wej w Kaliszu podaje do wiadomości, że 
w związku ze wzmiankami, jąkie ukazały 
się w prasie miejscowej odnośnie nie: 
sprawiedliwego rozdziały węgla wolno- 
rynkowego — Komisja Kontroli Spole- 
cznej prowadzi dochodzenie, o wyniku 
którego ' społeczeństwo kaliskie zasta- 
nie powiadomione. 


KOMUNIKAT OM TUR 
Komitet OMTUR w Kaliszu zawiada 
mia, że w sobotę dn, 19-ga lipca n godz. 
I9-ej 30 odhędzie się w lokalu wlasnym 
przy Alei Staliną Nr 27 — ogólne zebra- 


Komunikaty 


Produkcję betoniarni charakteryzuje 
obecnie masowy wyrób dachówek i puz 
słaków, przede wszystkim w pasie ma- 
spwych zniszczeń, 


nie organizacyjne Organizacji Młodzie- 
żowej TUR w Kaliszu, Ze względu na 
ważne sprawy, które zostaną póruszene 
na zebraniu abeeność wszystkich 
członków — obowiązkowa. 


Z referatu karnego 


W foniedziałek patrol milicji w Kali- 
szu przytrzymał Aleksandra Cyranow- 
skiego ze wsi Maczew, gm. Gołuchów. 

Cyranowski w ubiegłą niedzielę do: 
konał kradzieży marynarki | dwóch par 
spodni z mieszkania Stanisławy Pawis 
wę wsi Maczew. 


m 
s 


szłości 


ma A. 
St. Getgolem 


Tow. Stamisław Grorgol 


Dzisiaj, kiedy ciężki okres formalneqa IL 
ideologicznego kształtowania się profilu na- 
szego pisma — jest już za nami, kiedy wkra- 
czaty w prawie normalny rytm pracy redak- 
cyjnej, pozwoliliśmy sobie gadać towarzyszo- 
wi Irmy Sekretarzowi kilka pytań: 

— Czy Towarzysz i Komitet Miejski zado- 
wolony jest z dotychczasowego sposobu ręda- 
gowania pisma i jaki oddźwięk znalązł „Głos 
Kaliski” wśród naszego społeczeństwa? 

— Owsżem tak, chóriaż są jeszcze: pewne, 
drobne usterki, które, wierzę, że wspólnymi 
siłami usuniemy, Społeczeństwo pismo nasze 
przyjąło dobrze. Najlepiej o tym świadczy 
fakt, że z codziennego, kilkutysięcznego nā- 
kładu, już w południe nie ma ani jednego nu- 
meru. . 

A teraz kilka pytań, dotyczących proble 
mów bardziej ogólnych. Dlaczego wielu 
szczerych, dobrych i prawdziwych Mempkra- 
tów częstokrąć mdidstrasza słowo „marksizm ? 

— Bo niesłusznie widzą w ideologii mark- 
sistowskiej „piatlleud i kołohozy”, bo nie po- 
trafią zrozymieć, śe marksizm, (o nie kamien- 
ne przykazania i przepisy — a tylko wyłycz- 
ne i konsekwentne, logiczne tłumaczenie 
świąła, Aktualność marksizmu polega na 
marksistowskiej analizie spraw i rzeczy dzi- 
siejszych, na rózumnym lumaczenia i szuka- 
niu nowych dróg f nowych rozwiazań. 

— Czy w związku ze zbliżającą się setną 
rocznicą Manifestu czynione są pewne przy- 
gotowania przez PPR? 

— Najwłaściwszą. formą uczcygnią. Marksa 
i jego Manifestu, to razpowszechvienie i tw 
gruntowania w szerokich masach przeświade 
czenia, biorącego swój początek z drugiej, 
podstawowej tezy Manifestu i całego marksiz- 
mu, że: cała struktura polityczna, społeczna, 
prawna jest konsekwencją działania czynni- 
ków gospodarczych. Marksizm poza prawem 
rozwoju społeczeństwa wskazuje num właśnie 
jak budować socjalizm, ten socjalizm, który 
jest konsekwencją demokracji — władztwa lu- 
dowegqo. Wywiad przeprowadzi; Jog. 


CZYTAJCIE 
- „Głos Kaliski" e 


NAME 


Ponadło zapoczątkowano produkcję 
podkładów kolejowych. W 1946 r. wy- 
produkowano 10.000 sztuk podkładów 
żelbetłonowych, Na rak 1947 przewidzia 
no produkcję 100 tysięcy sztuk. Wyniki 
badań ułożónych podkładów wypadły 
korzystnie: i przemysł hetoniarski przy- 
gotowuje się do masowej produkcji W 
łym zakresie. Realizowane są ponadto 
większe zamówienia na maszty do. nō- 
wych linii napowietrznych wysokiego 
napięcia. Rozwija się produkcja gato- 
wych elementów da skladanych budyn- 
ków mieszkalnych, gospodarczych i 
przemysłowych, zgodnie z dążnóścią do 
standaryzacji budownictwa i oszczędza 
nia drzewa. Kilka wytwórni produkuje 
elementy budowlane z lekkich betonów, 
wykorzystując odpadki drzewne. 

W .Opolti montuje sie obecnie pierw- 
szą w Polsce fabrykę dp masowej produ 
keji elementów budowlanych z betonu 
strunowego. Rozwój tej produkcji umo- 
żliwi zastąpienie wyrobami betonowy- 
mi drewna w budownictwie. 
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nięciu typków z Banialuki 


RA 


% Gdy ktoś 


zapuka do Pika 


ten wnet okienko odmyka — 
flacha czeka już gotowa 
a Pik banknociki chowa — 


35. Nadciązgnęła kiedyś chmura, 
Lunai deszcz, wezbrała Bzditra, 
Ludność, zamiast chronić mienie, 
Oburzyła się szalenie, 


10. „Jakto powiadali: „Takie czasy na- 

stali, że nawet Bzdura grańiic swoich 

| już nie zna i z brzegów występuje? 
Ho, ho! czyż byłoby to do pomysle- 
nia przed wojną. 
A Bzdura wzbierała dalej w miarę 
jak deszcz padał i doni po domu zni- 
kał pod wodą. 


Qygłoszenie 


Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych =- 


PRZYGODY 


niedziałek dowiedzieliśmy Się, że pięściarze 
ŁKS-u są już w kraju i we Wrocławiu roze: 


Ze sportu 


Z Z z NE 


Z pociąg 


Pisarski 


tę PARETIT TE RPW 


b 


$ 


Długo nie było o nich, jak to się mówi, 


słuchu, Pojechali i przepadli. Dopiero w po- 


grali dwa mecze towarzyskie: z Pafawagiem i 
Burzą, Oba te spotkanie łodziąnie wygrali 10:6. 


Huta „Pokój“ - M K.S. 


na macie zapaśniczej w niedziele 


Rozwijająca żywotną działalność sekcja za- 
paśnicza Milicyjnego Klubu Sportowego w 
Łodzi, zaprosiła silny zespół Klubu Sportowe- 
go „Huty Pokój” z Bytomia, który zmierzy 
swe siły z miejscowymi milicjantami. 

Powyższe zawody odbędą się w niedzielę, 
dnia 20 lipca br. o godzinie 17,30 w Domu Kul- 
tury Milicjanta, ul. Nawrot, 27. 

Drużyny wystąpią w swych najsilniejszych 
składach: E 

Waga musza: Kniot „mistrz Sląska — Bed- 
narek, wicemistrz Łodzi. 

Waga: kogucia: Marcek, wicemistrz Polski 
— Łazarski, wicemistrz Łodzi. 


W dniu 22 lipca, w Święto Odrodzenia Po!- 
ski, w całym kraju, obok innych imprez, od- 
będzie się również szereg imprez sportowych. 
Warszawa ma już ułożony bogaty program. 


Łódź zaczyna go moałować. Oto pierwsze 
jaskółki. 


z 
UROCZYSTE WRĘCZENIE NAGRÓD ZA 
DOBRĄ PRACĘ 
Dziś o godzinie 16-ej przy ul. Sienkiewi- 
cza 65 odbędzie się nadzwyczajne ogólne 
zebranie członków PPR i. „Kepsz”, na które 
zorząd koła zaprasza wszystkich robotników 
i pracowników. x 
Na zebraniu odbędzie się uroczyste wrę* 
czenie nagród wyróżnionym towarzyszom. 
ZEBRANIE SEKRETARZY WIDZEWA 
Dziś o godzinie 17-ej odbędzie się zebra- 
nie sekretarzy kół dzielnicy Widzewa. 
. UWAGA SERRETARZE-ŚRÓDMIEŚCIA!. 
W sobote 19 lipca o godzinie 16-ej w lo- 


GŁOS uosM:NiICZI 


o wycieczce 


22 lipca na boiskach łódzkich 
Pięściarze -Włókiennicy 


zapowiadają ciekawą imprezę 


Nr 13% 


u prosto do łóżek 


pieściarzy ŁKS-u do Czechosłowacii 


WCZORAJ PRZYBYLI DO ŁODZI HISTORIĄ PEWNEGO NOKAUTU 


Wczoraj rano przybyli do Łodzi i zaraz po — Historia tego nokautu była krótka, Cze 
przyjeżdzie cała ósemka poszła do łóżek, aby cha trafiłem lewym sierpem w szczękę, po 
odespać nieprzespane noce. Ofiarą naszej na-j prawiłem w żołądek i znów lewym. sierpen 
tarczywości pada Pisarski. dostałem się do jego szczęki, To mu wystar 

Jest godzina 11 w południe. Piotrkowska | czyło, aby do 10 pozostał na deskach. 
kąpie się w słońcu, przez otwarte jednak okno | , - Publiczność w Karlovych Varach mie- 
jednej z kamienic aż na podwórze dochodzi | liśmy bardzo przychylną dla nas. 3 
czyjeś chrapanie, To chrapie Pisarski. Upo- — Drugi mecz — kontynuuje dalej nasz 
ważnieni przez małżonkę bezceremonialnie bu- | rozmówca — mieliśmy w Wandsdoriie z repre 
dzimy p. Józefa. zentacją straży pogranicznej. I to spotkanie 

— Tak dobrze mi się spało: — mówi, prze- | Wygraliśmy 10:6. Przeciwnikiem moim w wa- 
cierając oczy. No, ale z dziennikarzami | dze średniej był Pem, z którym nie miałem 
sportowymi to tak zawsze. Zawsze potrafią wiele kłopotu. Chłopak. był bardzo zadzwolo: 
człowieka: wytropić... ny, że wytrzymał 3 rundy. Najciężej mi po- 

— Co wyście powypisywałi W Łodzi o na-| 5zło w Teplicach, gdzieśmy pokonali Czechów 
szym pierwszym meczu ze Słavią. Mecz ten |znów 10;6. 


nie zremisowaliśmy, a wygraliśmy 10:6, PISARSKI PRZYZNAJE SIĘ DO, LANIA 


„— Walczyłem tutaj z 19-letnim mistrzem 
PRASA CZESKA CZASEM BUJA juniorów, Hildebrandtem. — Mówię panu, ni: 
Okazuje się, że prasa czeska nie jest mia- 


gdy jeszcze po wojnie nie otrzymałem tylu 
rodajna. Nie było tam ani słowa o tym, że | ciosów co w tej walte. Przeczuwam, że Hilde- 
Mercinkowskiemu chciano dać- zawodnika o 2 | bandt będzie tym, który pierwszy pokona Tor- 
kg cięższego, że Marcinkowski chciuł z nim | mę, Chłopak ma doskonałe wyczucie dystans- 
walczyć, ale w walce towarzyskiej iże w koń- | su, bardzo szybki i raocny cios i doskonałą - 
cu przyznano walkower nie Marcinkowskie- |lewą prostą, Wygrałem z nim zawdzięczając 
mu a. jego przeciwnikowi... tylko temu, że dawałem większą ilość uderzeń 
— Ze mną była ta sama sprawa — mówi Pisar- | Każdy cios bowiem dublowałem, Walkę z nim 
ski. — Na wadze moim przeciwnikiem  był| wygrałem jednak zasłużenie. Publiczność zgo- 
podrzucony z Pragi Skryvanek, a w ringu sta- 


P i wj towała mi owację. 
nęło przeciwko mnie chłopisko 82-kilowe. Kie- A 
rownik nasz, p. Sikorski, chciał i mnie wyco- er GOŚCINNY „BURMISTRY 

A ć 2 i AK W Teplicach byliśmy bardzo mile przy) 
fać z ringu, e na prośbę sędziego Ligą hm mowani. W radzie miejskiej witał nas sam 
Tam wł peen Sma i PENT py is pin i ofiarował na pamiątkę piękny wa- 

— Niech nam pan 
swych kolegach. 

— Miłą niespodziankę zgotował nam w 
Czechosłowacji Żylis — mówi nam p. Józef. 
— Wygrał on wszystkie trzy spotkania, a.w 
jednym z nich pokonał zwycięzcę samego Li- 
vańskiego. Przywiózł on do Łodzi drogocen: 
ny puchar, 

— Olejnik nie miał szczęścia. Otworzyła mu 
się kontuzja oka, wskutek czego ostatni mecz 
miał słaby, Marcinkowski wypadł dobrze, dle 
znów odnowiła mu się kontuzja ręki, Pawlak 
znów narzekął na szczękę (stara kontuzja) i 
też nie wypadł tak, jak można było się po nim _ 
spodziewać, $ 


DEBIUT" „CIAPKĄ” W BARWACH ŁKS-u 


— Kamiński — ciągnie dalej Pisarski — 
jak na swój wzrost (miał wysokich przeciw- 


teraz opowie trochę o 


Waga piórkowa: Kusz; wicemistrz Polski — 
qgnaszewski, wicemistrz Łodzi. 

Waga lekka: Kuligowski, wicemistrz Pol. 
ski — Kawał, wicemistrz Łodzi. 

Waga półśrednia: Kuligowski II, mistrz Ślą 
ska — Urbański K., wicemistrz Łodzi. 

Waga średnia: Krawiec, mistrz Śląska — 
Kindler, wicemistrz. Łodzi. ” 

Waga półciężka: Kornecki, mistrz Śląska 
— Miśkiewicz. 

Waga ciężka: Borkowy, mistrz Śląska — 


Tałkiewicz. ników) spisał się na ogół dobrze. Przegrał tyl 
| Na pierwszym miejscu podaliśmy zapaśni- | ko jedną walkę i to nie bardzo zasłużenie. 
ków śląskich. — Na tym kończymy naszą rozmowę. Pi- 


sarski jeszcze raz nas zapewnia, że już z nim 
kofiiec, że więcej nie pokaże się na ringu. Ale 
nig wierzcie w to — bujal Kr. 


Z życia -KS Zryw 
Zebranie motócyklistów 


W piatek, dnia (8 lipca rb, o godzinie 17 
odbędzie się w lokalu KSZWM „Zryw” przy 
ul. Gdąńskiej 85, zebranie sekcji motorowej. 

Na porządku dziennym sprawy przeieje- 


Włókienniczy Związkowy Klub Sportowy 
nTęcza' 22 lipca organizuje na. boisku włas- 
nym przy ul Wólczańskiej 240-2 mecz pięś- 
ciarski pomiędzy K.S. „Tęczą” a KS. „Victo- 


rig", strowania praw jazdy, rejestracji maszyn itp. 
Wejście na powyższe zawody będzie bez- Obecność wszystkich członków sekcji obo- 
płatne. Początek meczu o godzinie l8-ej. wiązkowa. i 2 


O godzinie 15,30 zebramie koła f, Strzel- 
czyka oraz koła Poństwowych Zakładów 
Tel-Rad. 

O godzinie 16-ej zebranie koła PFTK i PE. 


GÓRNA — Zebrania kół: 

O godzinie 15,15 — pracowników dniów- 
kowych PZPB Nr 17. : 

O godzinie 16-6j — PWR. 

O godzinie 14-ej — PZL. 

© godzinie 18-ej — f- „Kowalskin”, 


ŚRÓDMIEŚCIE — Zebrania kół: 

O godzinie 13,90 — Ośrodka Koniekcy)- 
nego Nr 4 C” 

O godzinie 14-0] — Ośrodka Konfekcyjne- 


działowych i ogólnych, terenowych i pra- 
cowniczych. Sprawy b. ważne. Obecność 
wszystkich sekretarzy obowiązkowe 


ZEBRANIA KÓŁ PPR. 
/W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 
kół w następujących dzielnicach: 


RUDA PABIANICKA: 

O godzinie 16-ej zebranie koła pracowni- 
ków ruchu f. „Horak“, 

O godzinie 15-ej zebranie koła wykończał 
ni Pierwszej Rudzkiej. 
WIDZEW: 

O godzinie 16-ej zebranie koła 

| Maszyn Plekarskich. 


fabryki 


go Nr 3 „B”. ; 
GÓRNA LEWA — Zebrania kół: © godzinie 14,45 — Wydziału Kwaterun- 
O godzinie 13,30 drugiej zmiany t. „Warta” iones ZM. Y 


O godzinie 14-ej — Centrall i „Eittingon". 
O godzinie 18-ej-druglłej zmiany PZPW Nr 3 
O godzinie 18-ej Sekcji Kolporterów oraz 
koła Wędliniarzy. 
O godz. 18-ej Centr. Szkoły Oficerów MO, 
| GÓRNA PRAWA: 
O godzinie 13-ej zebrania szóstego koła 


O godzinie 15-8j — Urzędu Pocztowego 
Nr 2 oraz koła Banku Rolnego. 

O godzinie 15,30 — Spółdzielni Wojskow. 

O godzinie 16-60] — CT, Hurtowni Nr 1, 
CT Biuro Eksporłowe, Centrali Zjednoczenia 
Spółdzielń Przemysłowych, Centralnej Szko- 


Wydział Kolei Wąskotorowych w Łodzi | kalu własnym przy ul. Piotrkowskiej 63 od- | 


! ły Związków Zawodowych, Centralnej Szko- 
sprzeda pewną ilość lżejszego taboru wąsko- będzie się ogólne zebranie sekretarzy kół od- PZPB Nr 6 „B”. 


ły PPR oraz koła ZM ZO. 


torowego szerokości toru 600 mm. i 750. mm. 
l a mianowicie: 
9 parówozów na tór 750 mm, 
15 parowozów na -tor 600 mm, 
33 motowozów (ciągników) 


600 mm. 
Szczegółowych informacji w sprawie wa- 


wania wymienionego taboru udziela w godzi- 
$ nach, urzędowych Wydział Kolei Wąskotoro: 
p wych ul, AL t-go Maja 16, pokój Nr. 23. 
DYREKCJA OKRĘGOWA KOLEI 
PAŃSTWOWYCH 


ropnych | pańskiej muzyki. skrzypcowej. 13.00 (Ł) „Pa-, „Melodie operetkowe”. 18.20 | i 
wzgl. benzynowych na tor 600 mm |nad kominami Łodzi”. 13.10 Aud. rozrywkowa. | rzecz Ł.RJR., 18.30 (Ł) Koncert życzeń. 19.00 
6 wagonów odkrytych (platform) .na tor; j4,00 (E) Kronika i 


tunków sprzedaży, jakości i miejsca zdepono- | 14.30 Przerwa. 15.00 Muzyka taneczna z pł |Aud. Zespołu Instrumentalnego. 21.00 Dziennik 


ŚRÓDMIEŚCIE LEWE — Zebrania kół: 

O godzinie 8-ej rano — Post. Łódź Fob- 
ryczna MO. 

O godzinie 13,30 — trzeciego 1. Kleinman. 

O godzinie 14-ej — pierwszego koła f. 
Krygier, t. „Ferrum”, oraz koła CZ Kin. 

O godzinie 16,30 — i. Wudke oraz drugie- 
go koła Gazowni. 

O godzinie 18-6j] — ZWM Zarządu Miejsk. 


STAROMIEJSKA: 

O godzinie 16-ej zebranie PSS oraz kół 
Oddziału 11 fabryki Nr 20, f. „Arkadia”, 
ŁWEKRD, f. „Kaszub”, i. Proiesorski. 


PROGRAM RADIOWY NA DZIS 


12.06, Wiadomości południowe, 12.10 Pieśni reatów Eliminacyjnego Konkursu Solistów na 
polskie, 12,25 Audycja dla wsi. 12.35 „Z hisz- |międzynarodowy Festival w Pradze. 18.00 (£) 
(Ł) Ofiary na 


komunikaty. 14:05 (Ły|(Ł) Aud. oświatowa TUR-u. 19.10 Aud, dla 
„Działalność 'spółdzielczości ha odcinku upra. |wojska. 19,40 „Z rosyjskiej muzyki fortepia- 
wy:i hodowli". 14.15 .(Ł) Pieśni polskie z płyt. |nowej”. 20.00 „Z szerokiego Świata”, 20.25 


,15.20 Aud. muzyczna dla dzieci, 15:40 Aud. z|21,30 „Kwadrans muzyki tanecznej”. (pł.) 21.45 
„cyklu „Amerykańskie Pieśni Dziecięce”. 16.00, Słuchow pt. „Dźiejba leśna'. 22.10 Wiadom. 
Dziennik. 16.20 (Ł) XX-ta aud. z cykłu „Za- sportowe. 22.15 Muzyka taneczna z pł. 23.00 
gadki muzyczna” , 16.40 „Z naszej radiofonii". Ostat: wiad dziennika. 23.20 (Œ) Program lo- 
116.50. Komentarz gospodarczy; 17.00 Konc Lau- kalny na jutro 


1 


